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Dziennik społeczny, polityczny i I i literacki. 


PRZEDPŁATA. W Sosnowcu bex odnoszenia 
do domu kwartalnie Mk. 400, miesięcznie 1.35 
odnoszeniem do domu oraz w kantorach i 
księgarniach kwartalnie 4,80, miesięcznie 1,60 
Pocztą w okupacji Niemieckiej kwartalnie 4.50 
miesięcznie 1.50: Pocztą w okupacji „Austrja- 
rkiej kwartlnie šor. 7.50 miesięcznie 250. 
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Adres dia depesz: „KURJER" — SOSNOWIEC. | nadto wszystkięg kantory ogłoszeń, księgarnie. 


Redakcja i Administracja otwarta od S-ej rano | — —- agentury w kraju i zagranicą, — -- 
bez przerwy da 7-ej godz, wiecz. W niedziele | 
-—— i éwięta od 9-ej do fl-ej rano. -—- = 


OGŁ JSZENIA Za. jeden wiersz petitu lub jego 
miejsce przed tekstem Mk. 1.50, po tekście III str. 
65 fen.Nadesłane w tekście Mk. 1.75. Zwyczajne 
ogłoszenia za wiersz petitowy ua IV stronie 45 
fen. drobne ogłoszenia za wyraz 8 fenigów. 
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Organizacje Strzeleckie 


dni powszednie o g. 4 i pół, 1 ið mibw niedziele o g. 2,30,5,7 i 9.15.Kasa otwarta od godziny 4-ej po.południn.Ceny mięjse podwyższone. 
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Loterja Klasowa Legionów Polskich 


Warsz wa, Trębacka Nr. 2. 


Na 32.000 losów -- 16.000 losów i 1 premia wygrywają razem 


3 miljony 262.500 marek 


Główne wygrane: 300.000, 200.000, 160.000, 130.600, 120,000 marek i wiele innych. 
Ciąśrienie piątej klasy trwać będzie od IB do 28 stycznia 1918 r. 
7 Cwiartka losu kosztuje 6 mk. 26 ien. 


Cały dochód z Loterji Legjonów, której wygrane gwarantowane są przez Bank Ziemiański w Warszawie, przeznaczony 
jest na inwalidów, wdowy i sieroty legionowe oraz na weteranów z 1863 roku. 


Losy do nabycia u kolektorów. 


Rokowania pokojowe. 


BRZEŚC LITEWSKI, 10 stycznia. 
"Wczoraj, o godz. 1i-ej przed połud- 
niem, odbyło się posiedzenie pleńarne, 
w którem uczestaiczyły wszystkie dele- 
gór. oraz przedstawiciele Ukrainy, 
ielki wezyr Talaat basza otworzył 
posiedzenie, poczem oddał kierowni 
~- ċtwo obrad w ręce sekretarza stanu 
Kabimana, Sekretarz stanu Kühlman 
zabrai głos i oświadczył co następuje: 
Delegacja sprzymierzonych mocar. 
„stw stwierdza, iż 10-dniowy termin 
upłynął z dniem 4 ym stycznia 1918 r. 
'i od żadnego z pośród innych państw 
wójcjacych nie nadeszło oświadczenie 
© przystąpieniu do rokowań pokojo- 
wych. 

Jak wynika z treści oświadczenia 
rządów sprzymierzonych z dnia 25-g0 
grudnia 1917 r., najistotniejszym wa- 
runkiem przedwstępnym, tam postawio- 
nym, było jednomyślne przzyjęcie przez 
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4 wawotidę wrogie państwa warunków, 


jednakowo obowiązujących wszystkie 
narody. Nie wypełnienie tego warunku 
pociąga za sobą skutek, wynikający z 
treści oświadczenia i upływu  termino. 
Dokument stał się nieważny. 
Najbliższem zadaniem zebrania na- 
szego byłoby, przedewszystkiem rozpo- 
cząć na. nowó, obrady w tym ich punk: 
cie. na którym znajdowały się przed 
przerwą świąt Bożego Narodzenia. 
Ale delegacja rosyjska za pomocą de- 
peszy, podpisanej przez pana Joffego, 
do jenerala HM.ffmanna, zakomuniko- 
wała temu ostatniemu, co następuje: 
„Rząd rzeczyzospolitej rosyjskiej uwa 
ża za niezbędne dalsze rokowania o po- 
kój prowadzić na terenie neutralnym 
i proponuje ze swej strony przenieść 
rokowania do Sztokholmu”, a zarazem 
w depeszy następnej dała do zrozu” 
mienia, iż pragnie przeniesienia miejsca 


3527 


PA 
wt oj do jednego z krajów neutral- 


“Nie chciałbym w całości porzucać 
nadziej, iż rokowania mofa doprowa- 
dzić do zbawiennych wyników, ta na- 
dzieja opiera się p, szystkiem 
na wiadomem nam i przez delegację 
rosyjską w wymowny sposób wyrażo- 
nem pragnieniu narodu., rosyjskiego 
trwałego i zabezpieczonego pokoju, 
oraz na doświadczeniu, jakie w ciągu 
rokowań uabyliśmy nsd metodą pracy 
delegacji „rosyjskiej. O ile się daje 
urobić. sąd z rokowań, prowadzonych 
przed przerwą, to nie sądzę, ma tru- 
dności matury rzeczowej mogły być 
destatecznie wielkie dla uważania ra 
usprawiedliwione „zachwianis się dzieła 
pokoju, a wraz z tem rozpoczęcie na: 
nowo operacji wojennych na wschodzie 
ze wszystkiemń nieębliczalnemi nastę: 
pstwami. 

Następnie zebrał głos a ustrjacko-wę- 
ag ministęr spraw zagranicznych, 

, Czermin. „Do uwag mego niemiec- 
SP kolegi mam jeszcze do dania co 
następuje: Powody. dla których kate- 
goryczaie odrzucamy „przeniesienie ro- 
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w Krakowie, Wielki ks, Mikołaj Mikołajowiez. 
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"Kozacy i żandarmi 


kowań w chwili obecnej de jednego 
z krajów neutralnych, są matury po- 
dwójnej: Po pierwsze z natury te- 
chnicznej. Wy, panowie, podobnie jak 
my, jesteście tu z tego miejsca połącze- 
ni bezpośrednio drutami ze swemi rzą- 
dami i codzień odbywa 
myśli panów z Petersburgiem i Kijowem, 

-podckoe, jak z naczej strony z nacze- 
mi centralami My wszyscy nie kr A 
żemy obejść się bez e aparatu, w i 
rokowania nie mają być nieskończenie 
utrudnione i odwieczone.  Jednakte 
jeszcze ważniejszy jest drugi motyw. 
Wy; panowie, z ście się w swoim 
czasie do nas z zaproszeviem do po- 
wszechnych rokowań pokojpwych. end 
to zapreszenie przyjęliśmy, poczem de 
szliśmy do zgody, co do podstaw ta- 
kiego ogólnego pokoju. Na tych to 
podstawach postawiliście panowie e 
dniowe ultimatum waszym sprzy 
rzeńcom. Ci, nie odpowiedzieli wam 
i obecnie nie chodzi już więcej o roko- 
wania w sprawie ogólnego pokoju, lecx 
tylko o rokowania, - co do pokoju od- 
dzielnego pomiędzy Rosją a czwórprzy- 
mierzem. Przeniesienie rokowań na te- 
ren neutralny dałoby koalicji tak upra- 
gnioną przez nią sposobność do | eo 
szkadzania rokowaniom, Rządy 

i Francji przed i poza kulisami 

dałyby wszelkich starań, aby piski- 
dzić zawarciu pokoju odrębnego, Od- 
'‘mawiamy dania tej sposobności pań- 
stwom zachodnim. 


Następnie jen. Hoffmann złożył o- 
świadczenie następujące: Leży tu przede 
mną pewna liczba depesz iskrowych i 
odezw, podpisanych przez przedstawi- 
-cieli rządu rosyjskiego i rosyjskiego na- 
czelnego kierownictwa armji, zawiera- 
jących po części lżenia niemieckiej or- 
ganizacji wojskowej i niemieckiego na- 
czelnego kierownictwa armji,.po części 
wezwania o charakterue rewolucyjaym 
do wojska naszego. Te depesze iskro- 
we i odezwy sprzeczne są bezwątpie- 
nia z duchem rozejmu, zawartego po- 
między cbu armjami. W imieniu nie- 
mieckiego naczelnego kierownictwa ar- 
mi zakładam protest w sposób jak naj- 
bardziej stanowczy przeciwko f rmie i 
treści tych depesz iakrowych i odezw. 
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BERLIN 10 etycznia. (BTW.). O za- 


kończsniu  wczorajszege posiedzenia 
plenernego w Brześciu Litewskim ko- 
maunikuje berliński „Lokal Anzeiger” 
jeszcze co następuje: Po założeniu pro- 
testu przes pełnomocników wojskowych 
zapytał sekretarz stanu Kóhimana: „Mo- 
że ma jaką uwagę do zrobienia który 
z panów delegatów rosyjskich”. 

arz ludowy spraw zagranicz- 
nych, Trocki: „Chcielibyśmy prosić o 
danie nam czasu do naradzenia się, a 
wskutek tego o przerwanie chwilowe 
rokowań” 


Sekretarz stanu Kóhimana: „W ta- 
kim razie zaleca się natychmiast usta- 
lić, kiedy posiedzenie ma być wzno- 
wione”. 

Komisarz ludowy Trocki: „Prosimy 
o wyznaczenie zebrania na godz. 4 tą 
po południu”. ; 

Potem posiedzenie odroczono do 
godz. 4 po południu, leczęp tej godzi- 
nie nie było wznowione, fyt delegaci 
rosyjecy wówczas znowu prosili o po- 
nowne odroczenie, ponieważ nie zdą- 
żyli jeszcze zakończyć narad, Jak do- 
tychczas wiadomo, posiedzenie wobec 
tego miało być wznowione dziś przed 
południem. 

BRZEŚC LITEWSKI, 10 go stycznia. 
Na posiedzeniu, które się odbyło przed 
południem, delegacja rosyjska wyraziła 
gotowość prowadzenia w dalszym cią- 
gu rokowań pokojowych w Brześciu 
Litewskim. 

Jak się dowiadujemy, rokowania 
pfowadzoue są ze stron obu w spo” 
sób nad wyraz przychylny. 

Władze rosyjskie w Dźwińsku — jak 
donosi w dalszym ciągu biuro Wolffa — 
- widocznie starają się o to. aby nasi 
azaracy w Dźwińsku zapomnieli iż 
znajdują się w kraju nieprzyjacielskim. 


Niemcy o orędziu Wilsona. 


BERLIN, 10 stycznia, (WAT), W 
sprawie ogłoszonego przez Wilsona 
programu pokoju wszechówiatowego or- 
gan kancierski „Nordd, Allg. Ztę.” pi- 
sze w artykule redakcyjnym : 

W przeciwieństwie do tytułu, jaki 
Wilson nadał swoim 14 punktom, są 
one nie programem wszechówiatowego 
pokoju, lecz istną symfonją żądzy nie- 
pokojów, przepiatanej radosnemi | fanfa- 
. rami o wolności komunikacji morskiej 
o usunieciu ograniczeń ekonomicznych, 
z bezetronnem uregulowaniu kolonjal- 
mych. Jak dotąd — dobrze, wszystkie 
teprawy już niejednokrotnie były roz- 
trząsane i prawie cały świat jednako- 
wo ocenia wartość tych ogólnych za- 
wad, chociaż panują pewne różnice co 
do sposobu ich urzeczywistnienia. W 
każdym razie jest teren. na którym 
niema przeszkód do pokoju; 
właściwie nie był tu wcale potrzebny, 
aby je umacniać, Tam zać, gdzie pan 
Wilson miał sposobność przysłużyć się 
sprawie pokoju, gdzie była możliwość 
iomażerówie) zbliżyć porozumienie się 
narodów, tam nietylko, że zawiódł, lecz 
dał dobitay wyraz poglądom wręcz 
przeciwnym, Nie uczynił najmniejsze” 
go wysilku w celu usunięcia przesz- 
kód, które stoją na drodre do rozaze-. 
rzenia pertraktacji brzeskich, lecz prze- 
ciwnie epiętrzył raczej te przeszkody, 
stworzył nowe w postaci nowych lob 
przynajmniej dotychczas publicznie nie- 
podnoszonych żądań i zbudował w_ten 

tamę ga drodze do powszech- 
mego pokoju, za6 po tego rodzaju gwal- 
townem nagromadzeniu wszystkich 
przeszkód pokojowych, kończy swój 
program pokojowy, kadencją zwodniczą 
o powszechąem sojuszu narodów. | 
` Program Wilsona nie zawiera sic, 
coby zaspokajało praguienia i nadzieje 

c Poza granicami Rosji i poza 


granicami czwórprzymierza wyraźniej, | 


nig kiedykolwiek poznają z tego orę- 
dzia pokojowego, gdzie są ci, co prze- 
dłażają wojnę i jakich używają órod- 
ków. Czy taka manifestacja przycho* 
dzi z Londynu, czy z Paryża, czy też 
z Waszyngtonu, to, pomimo różnicy w 
tonie, treść jest zawsze ta sama. Jest 
to imperjalistyczny program zdobyczy 
ubrany przez mętów stanu krajów de- 
mokratysznych w oszokańczą szatę 
formułki o pokoju powszechnym, o wul- 
ności i n szczęściu narodów. - 
BERLIN, 10 stycznia, (WAT). Oma- 
wiając orędzie Wilsona Vorvścte" .pi- 


"dacyjnej, utworzonej jeszcze za Cza” 


eję, złożoną z ży makoym aliety- 
'cznych i polecono jej strteżenie inte 
resów polskich. 

Zarządzenie powyższe wywołało 
wśród Polaków w Rosji wielkie rozgo-. 
ryczonie. ph > 4 


KURJER ZAGŁĘBIA niedziele daia 13 stycznia 1918 rokw. 


sze między ionewi : Wrażenie poko- 


jowego programu Wilsona zmniejszone‘ 

dzie w Niemczech dzięki dwu oso-- 
Przedewerystkiem więk* . 
sza część opiaji publiczaej nie uspo*- 
koiłe się jeszcze z oburzenia pb po-. 
przednich gwałtownych mowach prezy- 
denta, a powtóre zrodzi się nuatych=- 
czy poza idea- 


licznościom. 


miast niedowierzanie, 
lizmem nowej mowy nie kryje się ma- 
newr dypłomatyczny, czy nie zapalono 


dla rocjan błędaego światła pokoju po- | 


wazechnego, aby ich jeszcze raz zep- 


chnąć do krwawego trzęsawieka po-- 
Mosimy się strzedz. 


wszechnej wojny. 
aby się nie stać ofiarą łatwowieraego 
zaufania, Musimy zbadać, co oznacza 
propozycja Wilsona i da czego zmie- 
rza. Jeżeli rządy koalicji dostarczą 
dowodów, że mają zamiar zawrzeć po” 
kój, który nie pozbawi narodu niemie- 


ckiego tego, co posiadał przed wojną i, 
nie wymaga wiarołomstwa. wtedy rząd, 


niemiecki pójdzie na ogólną konferen- 
cję pokojową, 


Mowa kanclerza. 


BERLIN 10 go stycznie, (BTW.) — 
„Berliner Tageblatt“ donosi: Jak sły- 
chać w kołach pariamectarnych, zamie- 
rea kanclerz Rzeszy zjawić się w 
dniach najbliższych, prawdopodobnie 
w poniedziałek, w komieji głównej, aby 
w dłuższej mowie dać odpowiedź na 
mowy Lloyda George'a i Wsleona o 
celach wojennych. 


BERLIN. Do „Vossische Ztg* do- 
noszą ze Sztokholmu: Według infor- 
macji, otrzymanych z Haparaadr przez 
„Svenska Dagbladet”, rząd bolszewicki 
przygotowuje dekret, upoważniający 
komisarzy ludowych do skazywania 
niektórych osób na wygnanie z kraju, 
gdyż przepełnienie więzień wywiera 
złe wrażenie śród ludu. Na liście osób, 
które mają być wygaane, znajdują się: 
Miukow, Kierenski, Sryngarew, Gotz 
i Czernow. 


Japonja wobec wojay. 
BERLIN. Z Bernu donoszą do 


uWosasche Ztg.”. W numerze z dnia 
3 b. m, „Manchester Guardian" oma-. 
wia w artykule wstępnym stanowisko 
Japonji wobec wojny ob ecnej i stwier- 
dza, na podstawie głosów prasy japoń- 
skiej, że wszelkie, rozszerzane ostat- 
niemi czasy, pogłoski i gotowości Ja- 
ponji uczestniczenia w operacjach woj-' 
skowych na evropejskiej widowni woj- 
ny są poe 
Dziennik manczesterski zaznacza prey- 
tem, że i sam stale występował, 
względów taktycznych, przeciwko wy- 
syłaniu japońskich oddziałów wojeko- 
wych do Europy. 


Bchotsicy polscy. - . 


BORDEA JX 10 go stycznia. (W.A.T) 
-—— Aj. Havasa donosi: Parowiec poczto- 
wy który przyjechał tu z Nowego Jor- 
ku, przywiózł 650 ochotaików polskich 


Zniesienie Polskiej 
Komisji Likwidacyjnej. 


Die Post” donosi ze Sztokholmu: 
Rada komisarzy ludowych xarzą- 
dziła rozwiązanie polekiej komieji likwi- 


sów carskich. 
Równoczeście utworzono nową komi- 


„ Telegram berliński o rozwiązaniu 
komisji likwidacyjnej, na której czele 
stał mec, Lednicki, schodzi się z wia- 
domością otrzymaną przez koła rządo- 
we w Warszawie o rozwiązaniu orge- 
nizacji polskiej w Rosji. 

Ponieważ oba doniesienia brzmią 
dość lakonicznie, nis wiadomo na rs- 
zie, czy rozwiązana została jedynie ko” 
misja likwidacyjna, czy też bolszewicki 
ukaz zniósł ogólam polskie organizacje. 


bawione wszelkiej podstawy. 


PM 


„|) Z. doniesienia „Die Poat“ wynika, 

że w miejsce komisji likwidacyjnej 
sprawy polskie w Rosji objął „komisa- 
'rjat dla spraw polekich”, aa czele któ- 
rego otoi adw, Leszczyński. Jest on 
bolszewikiem z krwi i kości; w prze- 
mówieniu przed kilku dniami przez 
nas reprodukowanem Leszczyński ze- 
powiadał konieczność wywołania rewo- 
'lucji w Polece. 


Przyszłość Rosji. 
Zaasny. publicysta i 
dziennika „Tempe* p. Chərles Rivet za- 
mieścił pod powyższym tytułem w „Ga 
zette de Lausanne" artykuł treści na- 
etępującej; f 
„Ze względu na wielką rolę, 
odegra w przyszłości Rosja, powinaa 
koalicja, a w szczególności Fraucjs, 
zjednać sobie rewolucję rosyjską i nie 
wydawać jej na pastwę losu dawnego 
cesarstwa Mikołaja IÍ 
Pogląd powyższy spotka się zape- 
wne z ożywioną krytyką. Ci, którzy 
wyobrażali sobie zwycięstwo na tle 
niezliczonych bagaetów słowiańskich, 
rzucają teraz przekleństwa na naród 
rosyjski. 
mie wierzyli naszym Kie MY gdyś- 
my wska:ywali, że poglądy na cesar 
stwo rosyjskie nie aą niczym innym, 
jak niebezpiecznym złudzeniem, iż na- 
stąpi dzień, w którym Rosja, zmęczona 
stałym ignorowaaiem jej przez przyja 
ciół i eprzymierzeńców, powstanie zu 
pełnie odrodzona, lecz obca troskom i 
życzeniem koalicji. Ta smutoe, nasze 
proroctwa spełniły się niestety. Nie mo- 
gło być inaczej. I przypominam sobie, 
że gdy policja rosyjska, podczas rewi- 
zji w biurze „Tempsa” w październiku 
r. 1915, znalazła w mych papierach 
kopje raportów, wysyłanych ze Szwaj 
carji do Paryża, w których ostrzegałem 
mą oiczyznę przed niezadowoleniem 
narodu rosyjskiego z racji intryg dwor- 
skich, wówczas prokurator cesarski u- 
czrnił mi następującą wymówkę: Ra- 
porty te są krańcowo rewolucyjne, cho- 
ciaż w zupełności zgodne z prawdą. 
Opinją francuską kierował sentyment. 
Rzeczywistość zemściła się otiaszliwie. 
Oby to było dla nas nauką, wszystko 
zaś jeszcze jest do naprawienia, Z 
punktu widzenia militarnego nie należy 
cię łudzić. Armja stała cię siłą nie ist- 
niejącą, jak za czasów Suchomlinowów. 
A ctynnikiem zabójczym były rozkła- 
dowe teorje garści maksymalistów, któ- 
rych Niemcy potrafili wyzyskać w tym 
samym stopniu, jak umieliby ich roz- 
strzelać, gd:by za czasów Kerenskiego 
posiadsli znaczenie Buchanana lub Al- 
berta Thonaasa. Nie należy więc liczyć 
sejo na gotowość narodu rosyjskiego 
do dalszej walki. Zbyt wiele wyda: 
rzeń, abyt wiele zmęczenia i cierpień, 
połączonych z uczuciem osamotnienia — 
wszystko to skłania naród rosyjski do 
taktyki odmiennej. 


W keżdym jednak razie za falą ru- 
chu maksymalistyczneg: 
reakcji. Wahadło rewolucji porusza się 
coraz woloiej. Nastąpi powrót do bar- 
dziej zdrowych koncepcji socjalnych. 
Stronnictwa umiarkowane, z kadstami 
na czele, przyjdą do władzy. Rosja 
się odrodzi, 

Lecz jak się odrodzi? I jaką się sta- 
nie? Czy jedną i niepodzielną, jak re- 
publika francuska? Trudao to uwierzyć, 
albowiem Rosja nie była nigdy tym blo- 
"kiem jednolitym, który został wykuty 
przez królów Francji w ciągu trzech 
stuleci. Wszak dwadzieścia narodowo- 
sci pracuje uporczywie aad obaleniem 
jarzme Romanowów. Rewolucja i hasła 
głoszane przez nowych uczestaików 
rządu, uprawniły ich dążenia, Nie mó- 
miąc o Polace, której los został wreszcie 
zadecydoweany, Litwa, Finlandja, Kar- 
landja, Gruzja i Ukraina dążą wytrwa- 
de i jawnie do wskrzeszenia ich dawne- 


korespondent 


jaką 


fereburg będzie się stawał nowym 
ogniskiem centralizacji, wzmacaiać cię 
będą więzy, łączące jądro wielkorosyj- 
skie z dawnymi „obcoplemieńcami”. 
Lecz o ile anarchja rosyjska trwać bę- 
dzie dłużej, to jest rzeczą oczywistą, 
że narody te nie będą dążyły do zwią- 
zania się z ogaiskiem demagogii, jakim 
jest stolica rosyjska. 

Taktyka niemiecka jest latwa do 
odgadnięcia, Berlin stanie się adwoka- 
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Są to zresztą ci aami, którzy . 


nastąpi wylew | 


przyjmowania administracji 


p „ycia państwowego, W miarę jak. 
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tem narodowości rosyjskiej na kongre- 
sie pokojowym. I o ile koalicja pozwo- 
li mu wówczas Niemcy 
zd sobie wdzięczność uciśnionych, 
o których cię nie troszczono zbytoio 
ani w Paryżu ani w Londynie, Jest na- 
wot rzeczą możliwą, że koalicja usu- 
nie te.sprawy a priori z porządku 
dziennego, albowiem stawiają je prze- 
cie nasi wrogowie. Czy widoczne jeet 
dle naa niebezpieczeństwo? 

Na je usunąć bezwzględnie i 
natychmiast. Względem F;nlandji, zde- 
cydawanej żyć życiem własnym, pro- 
wadzimy politykę wykrętoą”), Litwinów, 
zdecydowanych na wskrzeszenie owej 
dawniejszej niepodległości, traktujemy 
io adr ząb igaorujemy Ukrainę, w 

tórej agenci nasi widzą tylko Rosję.. 
Postępowano identycznie w przeddzień 
rewolucii rosyjskiej z emigrantami ro- 
ayjskimi w Paryżu, którzy atali się mi- 
mietrami. Czernowowi odmówiono w 
admiaistracji skromnej posady, przy- 


"wódcę zaś ruchu litewskiego traktowa- 


no, jako oscbiatość niepożądaną. 


W formie unii federacyjnej państw 
niepodległych istnieć będą narodowości 
rosyjskie nazajutrz po wojnie. Czy uda 
się nam zrobić z mich przyjaciół i 
wdzięcznych klijeatów, czy też pod: 
burzymy przeciwko sobie chłopa rosyj- 
skiego, upojonego wolnościa? W pyta- 
niu tym mieści się cały problemat. W 
zależności od odpowiedzi, jeką przy- 
niesie przyszłość, da sie złagodzić zło 
dzisiejsze, znaczenie Europy central- 
nej zostanie zmniejszone, powrócą do 
nas wypożyczone miljardy, a syst mat 
cojuszów nietylko, że się nie zachwie- 
je, lecz przeciwnie’ zostanie wzmocnio- 
ny na korzyść Francji i jej przyjaciół”, 


+) Jak doniosły wczorajsze telegramy rząd 
francuski uznał już niepodległosć Finlandii, 
(Przyp. Red.) 


l dnia na dzień 


Ministerjum 
spraw wewnętrznych. 


„Gazeta Poranna” podaje wywiad z 
ministrem spraw wewnętrznych p. Ste- 
ckim, z którego przytaczamy główniej- 
sze wyjątki : f 

O organizacji prac w ministerium 
mówi p. Stecki: 

— Ministerjum moje znajduje /się 
dopiero w piertwszem stadjum organi- 
zacji. Plan posiadam już gotowy i na- 
wet w wielu szczegółach acowany. 
Całość spraw, wchodzących w zakres 
mioieterjum, dzielę na 3 wielkie sekcje: 
administracyjną, na której czele stanął 
dr. W. Chodźko, samorządową z p. - 
Kopętantym Sienkiewiczem jako eze- 
fen i ogólną pod kierunkiem p. Stefa- 
na Dziewulskiego. Sekcje dzielą się 
na wydziały, te zaś na referaty. 

Pierwsza sekcja posiadać me nastę- 


 pujące wydciały: administracji ogólnej. 


policji i zdrowia publicznego, odbudo- 
wy i weterynacji, druga — samorządo- 
wa — dzisli się na sprawy, związace 
z samorządem ziemskim i miejskiw, po- 
siadając również ceły szereg wał al- 

nych referatów, jak up. badowiany, ea- | 
mitarny, dobroczynny, drogowy, rolai-- 
czo aprowizacyjay; w skład trzeciej 
wreszcie — ogólnej — wejdą następu* 
jące wydziały: prawny, statystyczny. 
ubezpieczeniowy,  emigracyjno-reemi- 
gracyjny, społeczno-polityczay i poczt, 
znowu z podporządkowanymi sobie re- 


Prece dzió, mówi, mają charakter pro- 
jektodawczy i przygotowania się do 
właściwej 

— Kiedy przewidzisną jest mot- 
ność przejęcia administracji tree 
w swoje ręce i czy w tym wz 
poczynione są już jakie kroki ? 

— Opracowane są już, odpowiada 
minister, i przyjęte zasady tego przej- 
mowania. .Zakomunikowano je wla- 
dzom okupacyjaym i na temat tych za- 
sad powinnaby się odbyć w najbliższej 
przyszłości konferencja, która ro” 
wadzi do ich ustalenia, Gdy nastąpi 
zgoda władz nadzorczych, wówczas o- 
pracuję plan szczegółowy,  Żywię na- | 
dzieję, że po 9 — 10 miesiącach moż 
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neby już obiąć administracje wewnę- 
trega Królestwa Polskiego. Czy w ca- 
łości? Mam pod tym względem po: 


ważne wątpliwości. 


— Czemu ? | 

— O przejęciu całkowitem zarządu 
sprawami wewnętrznymi kraju nie mo- 
że być mowy dopóki nie będziemy mieli 
swojego wojska. Organizacja armji 
musi iść rownolegle, owszem wyprze- 
„dzić nawet sprawę tworzenia polskiej 
administracji Niewątpliwie skompliko- 
wana to wielce kwestje, zależna od 
wielu okoliczności, Z tego też powo- 
du nie jestem w stanie przewidzieć, 
kiedy zostanie pomyślnie rozwiązane, 
ale raz jeszcze muszę podkreślić, że 


ściśle uprzą 'nięty jest z nią i los na- 


szej adminietracji. 

~ O jak wielkiej sile wojskowej 
myśli p. m nister. 

— Mówimy w tej chwili tylko o we- 
wnętrznej organizacji państwowaj i z 
tego tylko sądząc stanowiska wskazuję 
niezbędność tworzenia wojska. Potrze- 
ba jego jest paląca. Przecież policja 
mus: być zorganizowana  wojskowo, 
Korpus to będzie znaczny, licząc bo: 
wiem po l0 policiantów na gminę wiej- 
ską, nierbędną będzie rzeczą powoła- 
nie jakichś 10,000 ludzi,.a nie wliczam 
w to miast, tskich np. jak arazawa, 
która posiada 1600 milicjantów, Łódź— 
1000 i t. d. 

NY warunkacb, kiedy społeczeństwo 
na ogół szanvie prawo, kiedy żadne 
niespodzianki nie zakłócają biegu ży- 
cia publiczacgo, jak np. w Anglii, wy: 
starcza jeden policjaat na stotysięczny 
tłum. U nas jednakże służba bezpie- 
czeństwa publicznego musi być daleko 
liczoiejsza. 

—- Jak długo więc trwać może stan 
organizacji ministerstwa spraw wew- 
nętrznych ? 

— Tak dlugo, ile czasu zajmie i or- 
ganizacja wojska. 


| 

* Rada regencyjna w Wiedniu. W 
piątek wzpołudnie przybyłi do Wiednia 
członkowie polskiei Rady regencyjnej, 
Na dworcu kolejowym północno - ga- 
chodnim, przystrojonym w sztandary i 
emblematy polskich barw- narodo- 
wych, znalazł się jako przedstawiciel 
cesarzu Karola, arcyksiążę  Raimer. 
Arcyksiążę serdecznie powitał gości w 
imieniu cesarza, W karocy dworskiej 
udaro się do Burgu. Na podwórzu 
Bargu zebrała się liczna publiczność, 
która z ozoskami żywej eympatji wita- 
ła polskich regentów. 


* Wilno juź handluje z Rosją. Kup 
cy wileńscy już podobno zdołali na- 
wiązać stosunki handlowe z firmami 
rosyjakiemi, Można już tam dosteć 
tytoniu, herbaty, zboża itp, lecz po 
cenach dość wygórowanych. 

= skty wyjazdów do Rosji. 
Pod tia ytułem „Deutsche Warscha- 
uer Ztg.* pisze: Rozpoczęcie rokowań 
pokojowych wywołało w sferach Faa. 
dlowych, zwlaszcza śród spekulantów 
pragnienie udania się możliwie jaknaj- 
prędzej do Rosji, gdzie wobec niskiego 
kureu rubla, spodziewali się dojść szyb- 
ko do fortuny, Wiele firm większych 
zwłaszcza obsłagujące firmy komunal- 
ne, nachodzone są masowo przer ludzi 
ofigrujących usługi swoje do zakupów 
w Rosji. a porządku dzienym jest 
również kwestja czy i jaką 4 mogą 
osoby prywatne uzyskać pozwolenie ne 
>odróż do Roeji, lub chociażby do fron- 

n  Wezystkim tym — końcey „D. W. 
Ztng.* porądsić można jedno aby nie- 
cłeipliwość uwoją jeszcze przez czas 
pewien pobamowali. 


Nawrócenie. 


Gazeta „Polak Katolik* podaje cie- 


katolickiego Igna ludzie prawdziwie u- 


czeni i uczciwi. | 
Zmarły w tych daiach rektor Polite- 
chniki 6. p. Patschke był protestantem, 
"Na parę dni przed śmiercią przyjął 


katolicyzm. 

„Maese dać przykład studentom, 
mówił, jak należy umierać". 
` Więc w śmierci po katolicku widział 
ten dobry przykład. 

Zaznaczamy przykładny ekon rek- 

tora politechaiki, — bo ani jedna ga- 
zeta nie podała go. Przyjął katolicyzm 
z przekonania własnego — bez naj- 
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mniejszego wpływu zewnętrznego. Pa- | 


trzał w życie i widział życie i przeko- 
nal się, że musi być ono oparte na ze- 
eadach katolickich. - 

Pogrzeb é. p. rektora Politechniki 
odbył się z niezwykłą uroczystością. 
Duchowieństwo katolickie z J, E. Br- 
skupem  Ruszkiewiczem ua czele Oto” 


czyło serdecznie zwłoki Jego i w go- | 
rącej modlitwie poleciło duszę Mido- A 


sierdziu Bożemu. żę 


Z Sosnowca 
Dnia 121 


— Nabożeństwa. Jutro, w niedzie- 
lę, porządek nabożeństw w Sosnowiec" 
kim kościele parsfjalnym następujący: 
Msze éw. o g. 6 i pół, 
110-ej rano. Suma c11, Nieszpory a 3 ej 
po połudaiu. 

— Na inteację Stow. robotników 
chrześcjańskich. Jutro, w niedzielę, 
o godz. 8 rano w miejscowym kościele 
parafjalaym zostanie odprawione nabo- 
żeństwo na intencję Stowarzyszenia 
robotników chrześcijańskich, na które 
zarząd zapraaza wszystkich Słowarzy 
szonych. 


— Goiazdko sieroce, założone z 
inicjatywy ks. prob. Plenkiewicza przez 
stow, służące Św. Zyty, okazuje się 
berdzo potrzebnem, ratując niemowlęta 
od śmierci, Dzieci, oddawane . do 
gniazdka zazwyczaj są bardzo  zabie- 
dzone. Dwoje z nich z powodu poder: 
wanego zdrowia pzez niedostateczne 
odżywianie uratować się nie dało — 
zmarły, Goiazdko projektowane dla 
sześciorga, daje obecnie przytułek 12-tu 
dzieciom, sierotkom bez obojga rodzi- 
ców. Sześcioro z nich jeszcze w ko- 
łyskach, najstarsze zaś liczy lat: 5. 
Zawdzięczajęc troskliwej opiece dzieci 
w gniazdku prędko przychodzą do sił 
i zdrowo się chowają, Pieczę lekarską 
dla gniazdka zaofiarował dr, Kołudzki. 
Opiekunką zaś gniazdka jest p. Waler- 
ja Zworowska.  Goapodarność i zapo- 
biegliwość p. Zworowskiej sprawia, że 
koszt utrzymania dziecka wynosi za- 
ledwie dziennie -75 fenigów. Uumieła 
również zyskać dla, gniazdka wielu 
przyjaciół, za jej staraniem dużo serca 
i zainteresowania okazują gniazdku 
matki ze sfer robotniczych, które chę- 
tnie śpieszą dla niego ze awą pracą i 
pomocą. Gaiazdko subsydjowane jest 
przez R. M. O. Mieści się przy Wiej- 


ci i ofiary służących powołały do ży- 
-cia piękaą i najbardziej potrzebną in- 
stytucję na dsiś! 


— Dar na kwestę, Pierwszym 
ofiarodawcą z Sosnowca zapisanym do 
księgi wieczystej kwesty Kościuszaow. 
skiej, ma dzieci Warszawy iest p. Sta- 
nisław Kraupe z darem 100 marek. 


proch - Mowa L. George, 


| Rosji. - Kierenakij. - K 


wownę Aaateji. - 
Zmiana tronu w Anetrj. - Upadek kan- 
clerza Bethmana Hollwega, - Stanowi- 
sko parlamentu niemieckiego w spra- 
wie celów wojny. - Propozycje pokojo- 
. we papieża. - Nowy przełom w Rosji i 
' znaczenie‘ rewolucji bolszewickiej w 
stosunkach wewnętrznych i międzyna- 
rodowych, - Rokowania pokojowe państw 
centralnych z Rosją. - Ogólna sytuacja 
międzynarodowa, zarysowujące się w 
1918 roka. 


"KUR JER ZAGŁĘBIA niedziela dala 13 «tecznia 1918 DAA 


o 8 sł o 9-ej. 


"ludek oraz 


13 b. m o god». 4 ej np. 


skiej w domu Nr, 36. Dobre więc chę- 


Szanownemy Duchowieństwh i: wszystkim, którzy raczyli oddać ostatnią posługę drogim | 


nam zwłokom 


Ś. p. Augusta Jana Pogorzelskiego 


w dniu eksportscji do kościolaę Oraz podczue pogrzebu w odprowadzeniu na miejsce wiecznego 
spoczynku, składa staropolskie „Bóg zapłać": 
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— Dzieci dla dzieci. Jutro, w 
niedzielę o godz, 5 -j po południu w 
sali przy kościłku Serca Jezusowego 
odbędzie się przedstawienie sceniczne 
dla dzieci. Powtó-zonv będzie obra 
zek sceniczny: ,B b: Jaga i K-asno- 
pouczająca  komedyjka : 
„Pod obce niebo". 


— Pegadanka. W niedzielę, dnia 
„Gospoda 
Mieszcrańska” i T-wo „Rozwoju Rze 
miost i H:adln urządza pogadankę na 


temat: „Chwila bieżąca”. 


— „W walce o wolność” We 
wtorek dn. 22 stycznia, w rocznicę 
powatenia etyczniowego, staraniem Z. 
H. P. XVI drużvny IX okręgu od:grany 
zostanie w sali Związku na Pogoni, 
nastrojowy dramat w 4 aktach? osnuty 
na tle wypadków z 63 roku p. t „W 
walce o wolność”. 75 % czystego do- 
chodu dzielni harcerze przeznączają na 
internowanych legionistów, resztę zaś 


na potrzeby drużyny, Nie wątpimy, it: 


cel, a zarazem sama sztuka, nie grana 
dotychczae u nas ściągnie do sali 
Związku lczae zastępy publiczności. 
Sztukę reżyseruje art. dram. M, Szcze- 
pański, który dokłada wszelkich starań, 
aby wykonanie wypadło jak najlepiej. 
Początek przedstawienia  naznaczono 
na godz. 8 wiecz. - 


— Drożyzną kartofli. Komisja ty- 
wnościowa, posiadając na składzie więk- 
sze zapasy kartofli, powinna przynaj- 
mniej raz na tydzień wydawać prze: 
znaczone dla ludności normy, aby w 
ten sposób przyczynić się do uregulowa- 
nia cen rynkowych. Wszak nie podo- 
bna płacić po 35 fen. za gas kartofli! 
Palągą tą sprawą powinntby się rów- 
nież zająć i nasze władze miejskie. ` 

— Żydowskie machinacje. Wobec 
niepewnej postawy rokowań  pokojo- 
wych, spekulanci rozpoczęli znowu 
owe lichwiarekie harce, chowając -do 


tajemnych składów znaczaiejsze zapasy 


artykułów codziennej potrzeby, które 
w okresie zniżxowym poczęły się uka”? 
zywać w większej ilości po sklepach 
detalicznych. Skutkiem tej machinacji 


kawe, herbata, cukier i t. p. znów dro- 
'żeją. Za herbate, sprzedawaną nieda- 


wno po cenie 28—30 mk, Zza fuant w 


| ostatnich doaiach chcą zdzierać speku- 
| lanci po 45 marek za funt. ` 


rubla. | 


— Niezwykle zjawisko. Trwające 
już od kilku dni gwałtowne zmiany 
pogody przyniosły nam oową niespo- 
dzienkę. Wczoraj po połudaiu zerwał 
się istny huragan, niosący ma zmianę 
deszcz, grad i śnieg. Około godz. 4 i 
pół ukazały się na niebie błyskawice, 
a odgłos potężnych grzmotów przera- 
ża} zdumionych mieszkańców. Bądź 
co bądź grzmoty i błyskawice w poło- 


MARJAN KLIMASZEWSKI 


po długich i ciężkich cierpieasfach_ opatrzony św. Sakramentamí, 
zmarł daia 10 stycznia 1918 r., przeżywszy lat 20 - 73 


4 Wyprowadzenie zwłok z domu przy ul. Dalekiej- do kościoła parafjalnego w So- 

snowcu nastąpi w miedciotę daia 13 b m. © godz.l-oj i pół po acłuśniu, 
,poczem odbędzie się pogrzeb na cmentarz miejscowy, o czem zawiadamia krewnych, 
przyjaciół, kolegów i znajomych, pogrążona w smutku 


ty! wodikdię 


RODZINA. 


wie stycznia należy zaliczyć do nie- 

zwykłych zjawisk atmosi:rycznych. 
Podobne zjawisko było zaobserwo- 

wane ostatni raz w r. 1867 w da. 7 


grudnia w ziemi kieleckiej. t 


| — Zaczadzenie. Wczoraj w mocy 
zdarzył się śmiertelny wypadek zacza- 
dzenia w domach familinych br, Re- 
narda na Ludwiku, Zaczadzeniu ule- 
gło małżeń two Kot; żona zmarła za- 
nim przybyła pomoc, męża odwieziono 
w. stanie nieprzytomoym do szpitala 
miejskiego. 


— Omal nie wypadek, Gospoda- 
rze domów nie zwracają uwagi na nie- 
bezpieczeństwo jakie grozi przecho- 
dniom, wskutek spadania mać śniegu, 
obsypującego się z dachów podczas od- 
wilży. Wczoraj po poładaiu ezalejąca 
zawierucha zerwała z dachu domu 

rzy ul. Modrzejowskiej (u wylotu Krót- 
kiej) olbrzymi wał- śniegu. Spadający 
śnieg z całym impetem runął na niusą- 
cą wiadro wody kobietę, która upadła 
na ziemię, tłukąc się dotkliwie. W wy- 
padkach, gdy wały śnieżne zwisają mad 
trotuarem, stróże domów powinni śnieg 


zawczasu z dachów usunąć lub też 


chodnik zagrodcić zactawkami. 


— Teatr Ludowy. W niedzielę o 
godz. 3 i pół po południu wystawione 
będzie Betleem Polskie” (Jasełka na- 
rodowe) w 3-ch aktach Lucjana Rydla. 
O godz. 6 i pół wieczorem: „Stare 
miasto”, obraz z życia warszawskiego 
w 5 ciu odsłonach ze śpiewami i tań- 
cami Fr. Dominika. | 


— Z kimo-teatrów. W „Zaciszu* 
demonstrowany jest niezwykle zajmują: 
cy dramat w 5-ciu aktacb p, t. „Czarny 
Krzyż”. Nad program arcywesoła ko- 
medja: „Stary blagier. gd 

„Kino-Oaza” i „Sfinks* wystawiają 
jedaocześnie pełen sensacji i aktual- 
ności drawat, osnuty na tle wydarzeń 
z ubiegłych 3-ch lat obecnej wojńy p. 
t. „Carat i jego slugi". Akcja rozgrywa 
się w Warszawie, Krakowie i na fron- 
cie bojowym. Obraz ten wzbudził wiel- 
kie zainteresowanie w naszem mieście, 
ściągając do kino-teatrów wielkie tłumy 
publiczności. - ży 


z Będaiąa 


+ Porządek nabożeństw, Jutro, 


„marja o g. 7. meze św. o $i 
m. 15, sumao 11, mieszpory o 33 pół 
po południu. i W CJE 


szkoły miejski 
rysuakowy obejmą pp.: Honick i Lufta 


porządek nabożeństw w 
„miejscowym kościele uastępułący: | 4 


4 Y'A 


a LBA ŁAGŁĘBIA soda dale 13 syst 1918 e 


cna komioja 
la edebe chrześciańskiej. po 


gyjna 
jedenastomiesięczoej działalności wy- 

piła do magistratu z oświadczeniem, 

niemotliwem jest delsze sz 
mie akcji aprowizacyjnej ną 
Mych warunkac y 

Zawarta w styczniu 1917 r; umowa 
z magi tratem jest pod względ<m pro- 

rogatywy jednostronna, mianowicie da- 
je magistratowi prawo kontroli, prawo . 
segulowania cen, oraz prawo zatwier- 
drania przez radę miejską projektu po- 
l gu Baca wa ana! avalgi 

magistrat od wszelkich materj c 

odpowiedzi i, eczkowiek komieje 
ta jest utworzoną przez społeczeństwo 
na zasadzie wyborów i złożenia udzia» 
łów. Dźwiga więc całą materjalną i 
moralną odpowiedzialność ze wszystkie 
włożone do obrotu zapitały i ewentualnie 
straty, które łatwo mogą powstać waku- 
tek zniżki cen towarów, nieńwzględnia- 
` pej przez biuro kupieckie, oraz tòt- 
mych niespodzianek, w jakie obf.tuje 
okres wojenny. 


wodów, komisja aprowizacyjna oświad- 
czyła magistratowi, że na przyszłość 
może podjąć czynności związane z a- 
prowidowaniem ludności < chrześcjańskiej, 
lecz na zasadzie nowej obustronnie zo- 
bowiązującej umowy, która w razie za- 
aadniczej zgody ze strony magistratu, 
zostanie przez komisję sporządzona 
i do zaakceptowania przedstawiona. 

W przeciwnym razie, komisja zmu- 
szópa będzie przystąpić do ukwidacji, 
gdyż na warunkach dotychczasowych 
komisja stanowczo nie będzie mogła 
nadal egzystować. 

+ Niewdzięczny pacjent. Mieszka 
niec tutejszy niejaki Tomasz Kloze 
przebywał na kuracji w tutejszym szpi- 
talu od iórmaja do 24 października, 
w dniu ostatqim swej bytności w szpi- 
talu skradł dwa przeżcieradia i koszu- 
lę; lecz niefortunnie, bo ż0misł przytrzy” 
móanv przez felczera szpitalnego: SAL 
wa ta znalazła się na wokandzia tutej. 

| szego Sądu, Kluza wyjaśnił, ik kradzie | 
ży dopuścił się w cèt sprzedaży skra 
dzionych rzeczy i kupienia sobie żyw- 
Mości, gdsż porcje wydawane w azpi» 
telu nie były Wysłarćzające dla niego. 
Intendent szpitala, rawezwany w roli 
poszkodowanego objaśnił, iż porcje wy» 
S dawane chorym są zupełnie wystarcza- 
jące. Sąd skazał Kluzę na dziesięć 
dni więzienia. Po ogłoszeniu wyroku 
Kluza zrzekł się, przysiugującego mu 


paene apelacji. 
| uitein 


Nie” wezyscy zagwtnie wiedzą, ko- 

mu Lublin zawdzięcza swe istnienie do 
tej pory. Ale wiedzą o tym chasydzi, 
że miasto to „jeszcze ietnieje jedynie 
dzięki wielkiemu: „cadykowi”, który ro: 
bił liczne cuda. 
n Otóż Lublin „cudem stoi”. Chasey- 
dži bowiem opowiadają, że raz w Lu- 
-blinie „goj” wyrządcił krzywdę bardżo 
nabożnemu żydowi. Ten, pałając zem 
ata, dowiedziawezy się, że w pobliżu 
Lublina przejeżdża słynny cadyk, zwró 
cił się doń, aby przeklął miasto, by się 
spaliło doszczętnie. 

Cadyk miał już wyrzec przekleń 

/ stwo ogniowe. Ale ujrzawszy piękne 
miasto, a może przypomciawezy schie, 
ge w nim mieszka też "dużo Ary. 
rozmyślił się i ekl: A | 
O o'a Niech ono stoil > 
`l Fatal się cud, Miasto się nie spa- 
Hilo i dotąd „stoi”, bo tak chciał cadyk. 

" HB storyjka powyższa służyć może 
za uwsrturę do opisów zamieszczonych 
ów prasie ż; dowskiej z racji „cudu”, 
który przytrafił się cadykowi — emi 
graotowi przebfwsjącemu obecnie w 
Ameryce. 


(Cadyk ten, zwany pieszczotliwie 


„reb Duwed:” (Dawidek) jadł obiad ra» 


zem z Żoną i 4 dzieci, gdy zawaliła 


` Redaktor „Sdpowiedzialay JOZEF. OSKOLSKI. 


poon. | 


Wobec powyżej wyłuszcionych Ę 
[i 
[J 


— 


pa 


się tzęść o opadła za stół, pora- 
miła rabina i jego żonę. I na tym’ ad 
niec 


Ę Zdawało się, wypadek swye 
z cudem nie mający nie wspólnego. A 
jednak fakt ten wywołkł zachwyty nad 
„cudem”, przypominające „radość” te- 
£o, co złamał nogę, z tej racji, że nie 
połamał obydwuch. 
* To też wiadomość o cudzie rask 
„szła się prędko śród chasydów, którzy 
aż pijaństwem uczcili „cudowne gesli 
nie”, 
 J:wazryecy iiia że temu ca- 
pow dużo już rary- zdarzały się ta- 
cudowne ocalenia, Tymr ka- 
wał sútitu poranit: go tak, że po aż 
krwawiła. Poprzednio coś mu także 
spadło na głowę, która nawet nie krwa- 


gdy cadyk się kąpał, zerwała się burźa, 
a cadykowi... nic się nie stało, A oto 
znowu samochód z cadykiem się wy- 
wrócił, a on wyszedł cało, 

Słowem, pełno cudów, najciekaw- 
szych dlatego, że opisywanych zupełnie 
poważnie przez pewien odłam prasy 
żydowskiej zupełnie poważnie, bez ża- 
Jak, Pol, 


Z Grodźca 


Przedpłatę 


dnej ironii... 


na „Kurjer 


Zagłebia” 
oraz ogłoszenia przyjmuje p. Jaa Gołąb 


Wojkowice-Komorne. 


„Kurjer Zagłębia” 
przyjmuje p. Wiktor 


A 
| 


j Przedplatę na 
raz ąz 


Kowalik, 


-- Razktad jazdy pociąg jazdy pociągów 


odchodzących z Sosnowca. 
Dworzec Wiedeński 


Do Warsżawy 
Osobówy — = — 642 rano. 
Osobowy — = — 421 po połud, 
"Pospieszny — — — 11.15 wiecz. 


Do Częstochowy. 


Osobowy — — = 12.06 w połud. 


O HY M 


W niedzielę bila 13-go stycznia 1918 roku 
og. 3 m. 30 pop. 


BETLEEM POLSKIE 


(Jasełka Narodowe). w 3 akt. Lucjana Rydla. 
Ceny miejsc od 3 marek do 50 fen. >» 


ANONS! W sobotę J9-g0 b. m. benefis K, lowakowskiej „Oroga da piekła” 


jęcie do Cechu 
2512 


Świerzbę 


NAGANO Z RE 
ANTONI MAZURKIEWICZ. Drukaisa „AURJENRA ZAGŁĘBIA” ui. Dęblińska Nr, 1. 
ża pozwo niem Cenzury Niemieckiej, 


Wydswca A 


wila. I dalej czytamy o „cudzie”, że | 


: -najskutecz. 


WIERZBĘ "ii SCABIN 
i swędzenie usuwa- * hie Siami bieten. 


Apteke (WĄGROWSKICH | KADECZA, Warszawa, ulica Ghłodna Nr. 16. 
N Sprzedać w aptekach i skła 


pe TENTA LUDOWY aze 


Pod kierunkiem Wt. Barnatewioz®» 


MEEI ERAF 
Cechu ślusarzy kowali i okrewnych fadzów odbędzie się 
w dniu 13 stycznia 1918 r., to jest w niedzielę. o godz. 3. 
pp. w lokalu Cecha ul. Niemiecka Nr.5 w celu: zapisu i wy- 
zwolin uczniów jako też zgłasza alenós się ga ars o pr 
PraSAARY „gł Cc 


© Zagisujie się 
do P. „m Sde! 


„BLI: 


Dostawa wozie Segla 


różnego gatunku, widowolnej ilości. 
Cena i bliższe informacje : 


Kiosk obok Cukierni Warszawskiej, 
i ul, 3 go Maja w Sosnowcu. 


Tante przyjmuje się: zamówienia, 


Konie 
a- do wynajęcia == 


na godziny. 
Wiadomość: w REMIZIE STRAŻY ulica No- 


wokościelna, 61 
WWSK 
a: N 
ko 8 
>) s 
3 =- 
g 3 
m o 
z z 
> à 
= 2 
£ E 
z Korzysłajcie E 
2 z konkurencji optycznej z 
© — Á z AK 
8 "Na składzie: x 
ž szkla 4. ESE Purktał 
z powiekszająte pole widzenia, 
o 
a PC „Kosma* 
e oraz wszelkie przybory 
2 optyczne znanych firm, 
= OPTYK 
J. Manela à 
Sosnowiec, Modrzejowska 1, R 
A = 


Dobieranie szkieł śolśte pg, recept 


h aptecznych. 72 


TEATR LUDOWY bm | 


0 godzinie 6-ej m. 30 wieczorem 


STARE MIASTO 


obraz z życia warszawskiego w 5 odsłonach ze 
śpiewami i tańcami Fr, Dominika. 


W antrsktach orkiestrą B Oupiałe. 


= 


onków o łaskawe przyby 
ZARZĄD GEGHU ŚLUSARZY... 


szybko leczy mydłana 
„Maść P-ra Hebdy**. 


w aptekach i skl. apt., skład główny Tow. Ake. 
FR. KARPIŃSKI, Elektoralna 35 w Warszawie. 


na «i ę AETA 
Załom, a 


mah 


i 0 


2619 


Nie plami bielizny, ma przyjemny zapach Żądać 


Nr ii 
FABRYKA ROWEROW 


Stanislawa Krzywańskiego, 


BĘDZIN, Słowiańska 8, 
Oddział w Dąbrowie, uf. 3-go Maja © 


Poleca; rowery. nowe i używane, wszelkie części ĵ 
przybory, hurtowo i detalicznie; reperacje; przerabia 
i odnawia rowery najbardziej smiszczone po cenach 


2133 


niskich Reperacja maszyn do szycia 
i gramefenów. 2 
— — —Genniki na żądane, - - 


R. B. Rogulski 


cechowy mistrz duński, 
` BOSNOWIEG, ul. Jasna Nr. 7. 


Wykonywa wszelkie roboty zduńskie. Prze- 

taw ianie i reparacje starych pieców, budowe 

nowych, pokojowuch, piekarskich, 
czych, kuchennych, 

z własnych lub powierzonych materjałów. 


cukierni- 


e E AER 
Urząd pośrsdniciwa pracy 
W S0OSBOWEK i 


ulica Dęblińska .Nr. 11 (Iwangrodzrka 


mae zajęcie 
dla: kucharek, służących, do wszystkie- 
go, oraz potrzebuje dziewcząt do fs- 
bry si za granicę, 


| Wielką ilość robotników na drogi te- 
lazne do Królestwa Polskiego zaro- 
| bek marek 1,80 do 2,60 | całe u- 
trzymanie z pomiesrkaniem, 

i robotników budo- 


parobek do koni, oraz pa- 
trzeba 3 fryzjerów Polaków. 


Także murarzy 
wlanych i 


w kraju, 


szwaczki, praczki dziewczęta do waryst- 


kiego | do dzieci, kucharki, intynier. 


| 
R Tamże pószukują pracy 


Nasiona 
warzyw ogrodowych i- evar również 


kwiatów. Ogród  handlewy J 
Wiejsk 10. Zapas nasion _niewielki, | 
Pianino 


kupię nowe lub używane w dobrym stanie. 
Wiadomeść: Administracja „Gazety Polskiej” 


Dabrowa. ; 

Lekcji 
języka francuskiego metoda Berlitza wdzielan: 
w domach prywstnych. Łaskawe zgłoszenia 
przyjmuje Adminietracja „Kurjera*' 67 


Przedstawicielstwo 


Tewarzystwa Ubezpieczeń ' 


„Prze. 
ERY (ubezpieczenie 


. Szlachetka 
75-3-1 
mma 


ED 

NE 

eraz od éw nieszczęśliwych) po- 

uje ajentów. Zgłaszać się do iuta wod. 

cićlstwa w Dąbrowie Górniczej — ej 
Maja Nr. 11). _ A 


dewczyna — 
na e zaraz | potrzebne. 
ul. Dęblińska nr. 7 oficyna 1 piętro na 


prawo między 2—4 po południu. 17-3-1 


Zn:lezione 15 mk. 
arnej p. J. Skubisze oddane zostały de II p 
iru p. Sztejnike, skąd mogą być odebźane. 68 
Do sprzedania 
plac 45 pr., albo drugi plac z domem na 


kończeniu, cena przystępna. Ulica Długa 
5 I, Stanek, , 


Nauczycielka muzyki 
ze znajomością języków, skremnych BEŻU, 
potrzebna na wieś do dwejga pac dzieci. 
Oferty wraz z podaniem warunków i rekomen- 
A składać do Administracji „Kurjera” gas 


udziela lekcji i korepetycji, Policyjna |24, TI p. 
h Maszyna NY 

do szycia do sprzedania, ul; W: „R 64 
Miedy człowiek, 

„mający praktykę biurową i znający język raf 

miecki, poszukuje zajęcia. Wiadomość w 

rjerze”. ONION E 

jom 

zaraz do sprzedania na dogodnych warunkach! 

Wiadomość w Administracii. 63 . 

Potrzebne 
od 1 lutego mieszkanie dwa pokoje Jub pokój ` 


| z kuchnią z elektrycznością i wygodami. Zgło- 
| szenia do „Kurjera”. 57 


| y 


